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rzania 40 loa. oa a owa.
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Cprtanikai sztesu gentralnego.
z dnia 5 czerwca 1920.

. froncie między Dniestrem a Dnieprem. 
I Wak  pomyślne dla nas w ak i o charakterze 
halnym . Nasi lotnicy w kilku mięisenwościach 
°zPędzili ognies

^jszewiekiei 
h

. arfyiery.ycicim i karabinów 
as'y nowych koncentrujące się kolumny jazdy 

Lewickiej, Z zetniń j«ńców  wynika, że od- 
,J’aly kawaleryi i piachaty bolszewickiej, bt«- 
®Ce udział w atfkach dnia ostatniego, poniosły 

/ f c w y  ciężkie straty, zwłaszcza w składzie 
?° wództ\va. Z powodu trgo ich zdolność bojowa 
Ocznie się obniiyła.

U Na północ od Kijowa wzmożona działalność 
Ki * ’iadowcza nieprzyjaciela wzdłuż Dniepru. Na 
* °hiocnym odcinku frontu UHljska nasze pi 8» 

fidząs ro dalszym ciągu ofeiszgtcę. mimo za- 
'f^iCgo oporu nieprzyjaciila poFuxąją się zccy- 

1 j  naprzód. W  głównyc h kierunkach ataku 
’ dziSfy nasze zajęły Głębokie i D&nrzycę. Ze 

. byczy naliczono ddtychczas wielu jeńeów, 
■poszło 100 karabinów maszynowych i inny 
^ tery a ł

— 53— g

Dla odciążenia cofających się głównych sił 
na półnecnym terenie wajennym, uderzyli bol
szewicy znacznymi oddziałami na kilku pun
ktach średniej Berezyny, dążąc do sforsowani* 
rzeki. Ataki te zostały zlikwidowane. Na wiado
mość, że przed Bobrujskiess gromadzą się znaczniej
sze sity bolszewickie, z widocznym zamiarem 
zaatakowania naszego przyczółka, zostały wyko
nane wypady na przedpole. Pomimo zaciętego 
oporu, stawianego przez nieprzyjaciela, piecuoia 
wielkopolska wspierana artyleryą, rozbiła całą 
grupę bolszewicką, składającą się przeważnie z 
komunistów i marynarzy.

W  akcyi tej zdrbyto 4 samochody pancerne, 
1 ciężki czołg i dalekonośne działo. Odznaczyli 
się przytem wybitnie podporucznik FbzysztofNk 
i sierżant Cieślik- Pierwszy z nich własaoręcznie 
nastawiał działo celem ostrzeliwania automobilu 
pancernego z odległości 50 kroków, drugi czte
rokrotnie rzucił granaty ręczne da te^oź auto
mobilu, nie bacząc na silny ogień karabinów 
maszynowych.

Piww£«v zastępca Srfjifa Sztafeto *en, 
KULIŃSKI, gen. ppor.

■ t > d p i s . 3 ! i l e  t r w k t a i u  p Ł k t Ł j .  z  f f ą g r a i m i i
T'YOM, 5 czerwea (Pat.). Radio. O godz. 4 20

„^st%pilo podpisanie traktatu pokojowego z Wę- 
Przewodniczył Mtllerand, obecnymi byli 

r efk*ci Angui, Ameryki, Japonii- W łoch, Belgii, 
i £ck°słowacyi, Sławonii, Parany, Nntaraguy 

uby. Ze strony wigierskiej podpisali traktat

pokojowy Apponyi, prezes delegaci') węgierskiej 
i August Bc-nard, minister pracy, Alfred Brasche 
Lazar, minUter upełnomocniony. Pomiędzy za
proszonymi byli król grecki, marszałek Foch i 
ks. Udiue.

K ry z y s .

Ż a ł o b a  p a f c a j e m a  »  B u d a p e s z c i e .
We wszystkich państwowych i miejskich urzę
dach ustala wszelka praca na 10 minut. Wszyst
kie teatry i lokale publiczne były wieczorem 
zamknięte. Przedpołudniem uchodźcy węgierscy 
z 48 obsadzonych okręgów urządzili na znak 
protestu pochód. W  świątyniach tdbyiy się 
uroczyste nabożeństwa

K ^D A P E S ZT . 5 czerwca. (Pat.) Radio W . B. 
Za powodu podpisania traktatu pokojowego 
^^knięto dziś wszystkie sklepy. O godz. 10 
j{0*e^r'O4udnirm dały się słyszeć ze wszystkich 
^.Scicłów budzpeszti ń si.ch  głosy dzwonów, 

-ystkie tramwaje, koleje i inne środki ko- 
**ikacvjne były nie czynne przez 10 minut.

SSIfzy zapowiadają walftę o utracone
kraje.

p BUDAPESZT, 5 czerwea (Pat.). Radio B. K 
jjj^ydent Rakovsky otworzył posiedzenie zgro- 
cj *tiia  narodowego mową w sprawie zawar- 

Pokoju z Węgrami Powiedział on m:ędzv 
: Podpisany dzJ traktat nie przyniesie

fąc . zapowiadrn'go wuecznego pokoju, lecz 
tt,j Zej będzie on ziarnem niezgody między luda 
Ok] 1 Pankiem wyjścia nowych zamjcszek (żywe 
żfyia*ki). Zmuszeni siłą, podpisujemy ten tak 
ipi Qy traktat pokojowj7, ale zaznaczam}', że 
^  ®ie może być zmuszony do rzeczy niemożli- 
^>ch. Wszystkie niepraw-ośc* — dokonane czy 

' brzei, .ednostki czy przez całe narody, mszczą

s ę same. Ufamy Opatrzności Boskiej, ufamy 
wytrwałości naszego narodu i naszej własnej 
siły, która wytrwale i twardą pracą urzeczy
wistni hasło: nie ruszaj Węgra 1 (burzliwe o« 
kiaski). Do wydartych nam części kraju wołamy 
po tysiąclemłem wspolnem pożyciu: IPUs .ny się 
rozłączyć, ale nie na roieM (wołania w e li: me 
rozłączymy się nigdy). Wszystkie nasze myśli i 
uderzenia naszego serca będą dniem i nocą skon
centrowane w tym kierunku, abyśmy się zb 
zrN&onja.-iyrrii nsm krair.mi m dacncj wielkości 
i dawnej sławie złączyli burzliwe oklaski na 
całej sali). Po tem przemówieniu na znak żałoby 
zamknięto posiedzenie.

W ś r ó d  pań stw  now op ow sta łych  żadne chybu 
nie przeżyło  tylu przesileń gabinetow ych, fl* 
ich1 liczy R zeczpospolita Polska. P ow inniśm y m ieć 
teoy nie lada już w p raw ę w  załatw ianiu k ry zy ' 
s ó w  nyiTustei yalnycti. N iestety, jest inaczej. Jeś i 
pite.rws.za zm iana gaoinetu — ’ i to najbardziej za 
sadnicza. bo zw iązan a z ustąpicnSita '•ządh ludcj 
w ego —  dokonała się w  ciągu zaledwie ki*!'.u g o -  
d /m  to już wszelkie n as.ęp n e ‘ ‘rekoristrukcye , 
“ reorgaA tzacye" i “ przesilonin " wlokły się przez 
db3 ;own*e całe  tygodnie, obfltusąc w jaskiaw e a 
niesłychane skandale i dziw olągi konstytucyjne.

Skom prom itow any jakiś a d v rokat dae.inuje nle- 
E4»(fa ia n ie  stancudsko m t^ str a  pracy po ustnym  
za !ed w ke porozum ieniu się  z  prezycentem  gabi
netu a  zg o ła  już bez wiedzy N aczelrika Państw a 
za to pono za  zg od ą  żony prezydenta; prezyder1 
Rany M inistrów' przyjtmufci i bgłas.if* z trybuny se j
m ow ej dynttąyf całeg o  rządu  n ;e  zawiadąiptplr;  
iiawet o tym  Naczelnika; gab . let ustępuje, lecz 
kierownik jago  p ozostaje —  o to  parę zaledw r- 
p rzysiad ów  z naszych  eksperym entów p .a w n o - 
Konstytucyjnych, któi*y chby zresztą naliiiczyt m o 

żna ibez fiku.
Dziś zn ó w  stajem y w obec m ożliw ości noweg< 

przesilenia. Faktycznie zresztą prze$L’efc|ę to już 
się rozp oczęło . A i«  ;aJV i poorzfednie w chodzi na-> 
(yciimias-. w  stan przew lekły, zapalny. Jak da- 
wońsj, rak i te r a z : stoim y w ob ec zupełnego ch a
osu w  n .iS /ych  stosunkach polityer no-pariamei 
la m y ch . C oż w^yJoih się  wręsaqie z o w e g o  chaosu?  
—  niew iadom o. W ie lu  jest w praw dzie am atorów  
p n acyd i się do  w ładzy, ale w ięcej jeszcze krzyżu
jących się, sprzecznych interesów . N ie gniew a  
liby się  zapewrje, i endecy —  dziś znajdujący s^ę 
w  “ nieprzejednanej o p ozycy i“ , gdyby ofiarow ać  
am n p  '■'fa c h o w y “  gabinet z “ fach ow cam i- Grab-, 
slcj.tn i  Seydą u stera  spraw  zagranicznych'. Na 
nieszczęście dla sie nie tw orzą endecy bynajm njf 
więltszc ści w  Sejm ie, ani naw et decydującej nir.r.e • 
szóści. W y b o iy  na Pom orzu, na które nie rc.c 
(liczyli, skończyły  się zupełną ich klęską. Z jed
noczenie naro ło w o -ju d o w e y , Skulskiego, zw ią 
zane trądycva  i n iejedną n iew ątp  t  v|c nicją w spó !-1 
n ych sym oatyi z  klubem  narottow o-łudów ym , nie 
m a obecnie najm niejsze i och oty  wiązania da.szych  
sw ych  la só w  z losem  en d ecy ., którzy dziś w obec  
zm iennych fortunfy kolei ukazuje się  nih w  rózc - 
wej perspektyw ie .W ito s  wpesticSe z ooozem  sw ych  
“ pia sto w có w “  decyduje się  coraz wyraźniej' zw ró 
cić sw e w iecznie uśini chnięte oblicze sejm ow ego  
Sfinksa chłopskiego raczej w  stronę lew ego skrzy , 
dła, aniżeli p raw ego. Nie d a fw » y  się zresztą owej' 
niespodzianej przem ianie sumienia politycznego  
•włościańskiego cen tru m ! W ie ś  polska się burz. 
W  ntejeonei okolicy nśejeanego już posła  
stow ca “  pow itano pogróżkam  jeśii nie zgoła  
twardyn* chłopskim  kułakiem Przyszedł kres w re- 
bizdia i cierp i  ./o ś c i w w yczekiw aniu na reform ę  
rołną. “ Stapinczycy“  i “ w yzw oien cy“  na alarm  
uderzyli' z  pow odu projektów  Izby W y ż s z e  i i in-1 
nych w  dziedzinie sp ra w  konstytucyjnych potny-' 
s łó w  reakcyjnych rządu, w  którym  zasiadaiu 

ł przecie p o ło w a  niem al m iniutró v --Vvitosików. JWa
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Kongres “ piastowców" zaprotestował przeciwko 
dalszemu sabotowaniu reformy rolnej, Senaiowi, 
'•eakeyinym projektom konstytucyjnym, P, Witos 
łlogmr tycznie p~7yją! dc wiadomości uchwały 
swego Kongjtesu i — nie zważając na współudział 
swój w  centro A'o-jprawicowej większości — jął 
gfWBitownie żeglować ku lewicy. Dopłynął wresz
cie do tek wysuniętego na Iowo punfttu, iż ja
wcie już dziś poczyna zapoutadać wycofani'; mi
nistrów “ luoowców" z rządu, a niedwuznaczne 
kokietować socyaustów wfźyą rządu "centro vA>- 
tedrit owego", rządu t. zw. ‘ ‘de mol j a  tycznego z 
udziałem lewicy socyaijstycznej".

Z tą chwtlą rozpoczyna się już ‘przesiien3e“  
Bod przecie jawne jest, iż rząd obecny po ustą- 
pieii.u zeń "witosików" przejśćby musiał już niot 
odwobdnie do iajnusu wspomnień historycznych.

Ale też teraz dopiero rozpoczyna się chaos. 
P Witas uśrręecna się wprawd4* słodko do le
wicy, ale uśmiech jego zawsze jest ten sam — o- 
hhKiiy a podejrzliwy. Dowcipne pomysły kłębią 
się tyincEassm w "witosowej" głowie. Oto p. 
Wisos w pcogramie przyszłego gabinetu mml -sz
cza... wolny handtel źkmiopło darni. Tylko tyle1 
Zrea rtą gadzi się na program najbardziej {rdcly- 
Kainy Nawet na "pokój" i "jedną izbę". Po- 
satym jednak — tylko... zniesienie sekweatru. I 
t itekjm pity,Tomem lp. Wiloa Bkfccjć parni srza przy
szłą "Większość" i praysziy rząd choć wie do- 
stoonaie iż po niedawnych doświadczeoiiiA żad
ne stronnictwo, zaclne odpowiedzialne ratT-Stor- 
stwo eprcwizacyi — nawet obszarnika ślii.yiń-t 
słoiegc — e prawa sekwestru nie zrezygnuje.

P. WJuos Wio o  łym niewąto-if .fie doskonale,
. próbuje. PofaigOiva3 się nigdy nie zawa-* 

i2* — kalkuiuje spekulant wiejski w  skórze puli- 
tyka-btfwerena. Może 6-ekwestr utonie gdzieś w 
mętnych fałach kryzysu ministeryalniŁgo, a może 
cłiou uda się uzyskać przynajmniej jego z'ago-> 
daeuie. W  każdym razie — "kujota r i ;  kupić, po- 
tarjpować można"...

Lecz sytuacja dzięki witosowym przetargom 
hyneim. ie> się nie wyjaśnia. Przeciwnie — chaos 
przesilenia gabinetowego nał i ra coraz bardziej 
eocn zagadkowych i tajetnnuciych. Rząd obecny 
foni resztkami sil, dogorywa. Ale jaki rząd go 
zastąpi ? — tu tkwi właśnie olbrzymi znale za-; 
pytania.

Jedno jest niewątpliwe — socyajiścl w  obe-t 
cnym kryzysie odegrają już rolę nic biernego 
wśdza, lecz; być może; czynnika najbardziej de
cydującego. Są jedynym poważniejszym strontu- 
ctwetii. dotychczas nie skomprorutjwanym Dz;ę- 
fci nj&ctewwemu Kongresowi posiadają d.iś pro
gram wyraźny i skrystalizowany, pogram  maj- 
bardziej przytym w  Polsce popularny — bo pro
gram pokoju Konstytucyi demokratyczni) 1 walc 
fu z ęrgyą paska, i spekulacji- I do orze sl? stało 
iż w  obecnym przesilania partya socyaTtyczrty 
wystąpeć nuoże w roli strony czynni*] i twórczej, o 
własnym program w rozwązania kryzysu. Ale 
ktriaszne też jest i przezorne, iż Kongres gwa
rantował wszelkie śroaSu ostrożności, zapobiega
jące zbyt pospiesznemu lub lekkomyślnemu za
angażowania się socyalistów w kom i necye nowej 
"większości sejmowej" i nowego podziału tek n l-  
njsteryalryci

Pfzy izłość — przyszłość już dz:ś niedaleka — 
db nas niewątpliwie należy. Nie mamy też dziś 
potrzeby p ąć się pospieszni; zbyt i terw ow o dó 
okruchów władzy, które szczytem są mm zeń stron-* 
wictw burziiazyi.

Nie wykluczamy możhwoóci ^ompcorrlsu. Nie 
jesteśmy bowiem sektą czcicieli dogmatu, lecz 
stronnictwem czynu kształtującym życie codzien
ne. Ale chwila, w  którujby przyszło nam zawrzeć 
chwjSbwy komororais, winna być istotuja " o s o 
b l i w a " .  I w ocenie jej nie może się pomylić 
Rada Naczelna. Boć od uchwały Rady zależeć bę
dzie nietylko przyszłość najbliższa ParyŁ ale — 
być sopi* — i całej Rzeczpospolitej.

ił. ZYGFRYD.

i - i  u z n a n i u  z a s ł u g  b i s k .  3 a n d u r s k i e i * 1'
WARSZAWA. 5 czerwca. (Pat.) Na dzuiej- 

szeru posiedzeniu kominy i wojskowej przyjęto do 
wiadomości sprawozclauie majora Platewskiego 
o ogólnej aziałan ości konmyi weiyiikacyjnej. 
W  toku rozpraw *nad sprawozdaniem uchwalo
no wniosek p. Stesłoisieza, który brzm i: Ko-
mlsya wojskowa uznae za swój obowiązek w y.

razić zapatrywanie, aby przy sposobnosu we1?*

iikosania stopni duchowieństwa w ojsk o*  ., 
wzięto pod uwagę przyznanie ks. biskuP . 
Baadurskicmu odpowiedniego wysokiego st0^“ ( 
stosownie do jego zasług i działalności, P°s 
conSj debru wojska polskiego.

P l s s f e i s c j t  S p i s s u -  P O r a w i e  £ 3  l i p « 3 .
MORAWSKA OSTAWA, 5 czerwca (Pat.)

* Cz. B. pr. z Cieszyna W e.ilc doniesień ze Spi za 
li Orawy, prace tamtejszych Komisy i plebiscyto- 
| wych już tak da?ece postijjiiiy, że komisya usta-

C z e s i  w  S l
CIESZYN, 5. czernrea (Pat.) Moravko-6 !ezky I 

Denn'k donosi: Z  wiarygodnego źródła zagrani
czne jo  domu duje się nasz spt*awozd!au/ca o rAe-i 
których godnych uwagi szczt-góliach w sprawie 
obecnego stanu kweslyi cieszyńskiej w  Paryżu. I 
Jes. ponad wszelką wątpliwość pew-nem że rrke-S 
rodaine ź r ó d ł a  a l f i a n c k i e  r o z w a ż a ł y  
n o w y  o d p o w i e d n i  s p o s ó b  r o z s t r z y 
g n i ę c i a  k w e s t y i  c i e s z y ń s k i e j .  Staras^ 
o  to zwłaszcza dypłomacya francuska, która w 
tej spra,1;'!; jest zWiązSna peivncmi przyrzecze-; 
nlamj danomi Potsca za jej akcyę na wschodzie. 
Przeciwnicy tej polllyki francu^aiej t,vierdzą, że 
Paryż coraz La-dzcj ob;a./ia z a m j a r  o d 
s z k o d o w a n i a  P o l a k ó w  K s i ę s t w e m  Ci e -  
s i z y ń s k i e ł n  za  i c h  a k c y ę  na  w s c h o d z i e .  
Anglia nie podzi:Ia tego slanowtfhra i wedle za- 
pewrihń jakie otrzymał nasz sprav™zdawca od

- d - w  1nowiła termin reklamacyjny na czss ro?ęŁ" 'eJ„ 
a kó czcrwca. Kcmlsya zamierza wyzn iczyj’ 
min plebiscytu dla Spiszą i Orawy na 18 “ P

C i e s z y ń s k ś n i B
v« w m | osoWsloSe* r:l, igo ia ł się
na to, aby kwesłya cieszyńska była rozsUzyglli- • 
ta w  duchu przychymym dla Polaków. przcG1̂  
wolt całego ludu.
W  nas tępnej dcpeayy donosi Mor. SŁezki DChOi 
W  kołach pariamen tarnycłi czeskich parwąe 
patrywanie że kcareyu nie ma już prawa od 
ływać plebiscytu, poi eważ w  t a ticie f o i ?L . 
wym posianowiono, iż kweslya Cieszyusaiego* 
fjia i Orewy będzie przeprowadzona prz-32 e 
aowante ludowe. Do od /. olan ia p:ebiscyto 
baby zgody perimwntu czeskiego, k tór j  *"a'£ I 
pokojowy już ratyfikował. Posłowie naród|jOW^

demokratyczni codnoszą. że rząd powinien śJS 
wbć pr,.y p ebiscycf/ę i jego przyspl;szeriu iaiUAj. 
e.czwać mocarstwa, aby ąię postarały o  
woliiość głosowuaia.

B a n d y c i  c z e s c y  g r a s u j ą  d a i s j i .
i u'WARSZAWA. 5 czerwca (Pat.) Według do- wiromej wyciągnięty z wrgonli, poraniony 1 u 

r.,Lrsień z Cieszyna, żandarm.tya kurwi tska roz- więziony. W  w i ę z j e n t u  p r z y  k o s z a r * '
i c h  w  C i e s z y n i e  s i e d z i  z f

? 
&

wija w  dalszym eiąjii swoją tarorystyazną dzia» f r a n c u s k i —   ______^______ *__________
la.noóć, W  pociągach między Ka:'winą a Bugo; 50 p o l s k i c h  s ę d z i ó w ,  p o b i t y c h ;  k t.0 ^ ' 
Irioem bojówki biją i maltretują podróżnych z a  o d m ó w ' i  ki u d z i a ł u  w s ą d a c h  w o j s k

j U ż y w a m e  j ę z y k a  p o l s k i e g o .  Alojzy Bur- w y c h .  Po ws: ;ch występują członkowie bo]®* J  
jges górnik z Kai winy; który odwiedził! f  ua swe-/ którycn wiadomo że uopuściii cię mordensb*1 
go więzionego w Bogumlnijc p o i  zarzu eaa prze-1 polskich robotnikach, 
stępstwa n..tury politycznej, został w  drodze po-j|  —

e s s :  ta  C z e c i i & c h ,
PPAGA, 5 czerwca (Pat.) Cs. b. pr. D spadek cen. Czescy grosiści oraz związki 

iki oiŁawiają zbliżanie -ię tali snednu cen. Nu- mysł*:>wu otrzymuj* oferty zagraniczne *niki omawiają zbUżanie się lali sp 
razie w Pradze objawia się w;e!ka

mystnwe otrzymują oferty 
. r zerwa na |kupno wicikicb partyi towarów.

; targu nieruchomości, co spowodowało gwałtowny I —o—
!» ... jar-aigg..!7«rg!?-:ii ^ssf.

V

a r 'fSŁ7", ,r ?a — — b bb w a m m m a

CLoiiRa ftoIsz&aricKie ro Tefterrnie.
LYON. 5 czerwca. (Pat.) Radio, W  Paryżu 

ie otrzymano żadnego potwierdzt n a o  wkro- 
:eniu wojsk bolszewickich do Teheranu

»«♦—

Z  POWODU KONFERENCYl z  k r a s s in e m . 
WAŁCZ, 5 czerwca (Pat.) W  Izbie grnf.n za- 

nterpelowano Lloyda Georgm, c zy Kiassn nic 
jest agentem niciniecufca, L. Ceurge od jo^ iłlz ja ł, 

j że me sądzi, aby tak było. Krassin jes1 tylko sp-A- 
piruoow/iikiem niemieckiego towarzystwa i cfyre
ktorem petersburskiej firmy Siemetis Scltucktft.

Na dalsze pytanie, dlaczego z delegatem ro
syjskim pertraktował jedynie rząd brytyjski, od- 

:povJiodział Lloyd George, że chodziło tu przecie 
iwjzyslkiem o dwa punKty, które dotyczą wyłą^ 
c-łznfe Anglii, a nianerwi ie: 1. żądacie uwołńf.nja 
angielskich jeńców. Spelnknl: tego warunku u- 
ważanam jest za n.enbędnr; przed przystąpieniem 
do dalszych układów handlowych. 2. Żądanie gwa- 
rrncyi dla interesów Wielkiej Bry a:.i' iia wscho
dzie. które obecnie są zagrożone Po uieg'iłowan;Jj 
tych gwaranuyi inożna kón.tjmuować ukiadjy wspóM 
nie z innymi rządami Zresztą przedstawiciele 
rządów francuskiego, włosmego f bełrjjskr go 
znajdują się w Londynie. Wreszcie na zapylanie 
skąA pochodni, że opinia francuska tak poważni; 
Uitlady te traftije, odpowiedział Llod G eorge;ie 
nikt nie wie o tern jakoby we FrancyL istniało za
niepokojenie. Pomimo różnych gwaLownych arty
kułów dzienników, pomiędzy obu zaprzyj aiaJjunj i  
Cu* naradami nie ma żadnej aysnannoni|.

Ł

PsUura pa gro6aeh żołnierzy p o l s f ^
WARSZAWA, 5 czerwca (PaŁ). BKur>ei * 

ski“ podaje: Ataman Petlura złożył wieńce 
mogiłach boUaterów polskich, poległych t>p- 
zdobyć u Kijowa Na wieńcach znajauję 8l® $t 
pi^y : BIly< erz rn polskim, od głównego *
Ukraińskiej Republiki Ludowej*. ,Z a  
waszą w omom*.

Spracca Łonferencyi w Spaś-
WA RSZAWA, 6 czerwca (Pat.). ,  Kury et ,(ą 

szawsld* donosi.: W ministerstwie spraw z® ejti 
mcznych odbyła się wczorsj po i przew odni 3  
ministra spraw zagranicznych Paika konlete ^  
uiinisteryalna, na której omawiano progra^.^i? 
dowy w zw }r.ku z konL-rencyr, w Spaa. ‘ py 
golnie wyczerpująco traKtowano kwesty? 0 tii? 
dowaaia. (Jak wiadomo kcalieya zamier*^ 
dopuścić reprezentacji Polski du udziału 
kouferencyi).

ggBgą ąągm— BH B

Podpisujcie polską pożyczkę o a ^
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phrcelhcjh
i: lilii! i ii

(tak zw. obligacje)
^ąESggSHBK SSSMBT~~Ministerftwo Skarbu zapowiedziało, że dowody na posiadanie

p o ż y c z k i © o R e iiE n n  p o l s k i
i dowody na otrzymanie procenta od tej poźycziri (tak z#ane kupony)

BĘDĄ PRZYJMOWANE TAK, JAKSY TO BYŁA tiOTÓWKA przez Urzędy państwowe 

przy zapłacie za ZIEMlĘ, INWENTARZ i URZĄDZENIA dostarczone przez te 

Urzędy FRZY PRZLPROWAOZEKIU PARCELACJI i innych zmian w posiadaniu
ziemi (tak zwanej K E F O R S O T  R O L 23& I).
-  1 1 = =  —— --------   ■  Jeteli jaki gospodarz przygotował pieniądze
NA ZAPM TĘ Z^ ZIEMIĘ Z PARCELACJI I TRZYMA TE PIEN^DZE W  GOTÓWCE, TO NIE MA OD NICH 
= T  DOCHODU (procentu) I BOI SIĘ, ŻE MOŻE JE STRACIĆ PRZEZ OGIEŃ ALBO ZŁYCH LUDZI tŻIZ

H a  f s & a  I  z‘d £ g  p l e s s l ą t e  f c n p f l  S M a d e c f n i i  =
P O Ż Y C Z K I  O I l E C D Z E N I A  P O L S K I .

t s  M t i  t ? £  o  n r  t m u n t
Gdybv mu się to świadectwo spaliło, albo gdyby mu je zły człowiek zrabował, to Urząd bez zwłoki wyda 

ma drugie świadectwo
Kiêtf Drẑjdz'© czas zadały za ziemię, fe Lę- 
dzie rr-ó̂ł zapłacić fem świadscfvem- =====
Tymczasem zaś te piftti.ądze, które przeznaczył na kupno __ _________ —  —  — n
ziemi 3 za które tymczasem kupił Pożyczką Oslmtola Polski PitZYillS15!| EMlil DOCIiOD !

J H K  f i l T O K i r k T

■vy-- . 5 .

Z ^ kj b e s  r e tu s z u .

istr
Tytoń „Union «

' “inseje w Warszawie fabryka panów Koło- 
^ leM iego  i Filipowskiego, pod wezwaniem 

!ion*, która produkuje „wyborny Łytuń1, po 
hJ?* 64 Mk. za paczkę, w kształcie paczki ber- 
fa,y  »Z rączką", lub farbki 00 bielizny. Sam 
riv że panowie Kołodziejski i Filipowski utwo- 
Podi tin-ę 1 produKU ą „wyborny tytc_Ji“ w ni :- 
r;e ®§lej ojczyźnie, nikogo w gruncie rzeczy by 
tyj ^ iw ił, gdyby nie to, że ztrząd monopolu 
b0  ̂ i°wego podjął się rozsprzedaży tego „wy- 
Pi;i eSo tytuniu", mającego tak dziwne i skom- 
z^j.?^r;*ne właściwości, że zmuszony " ’ 5<emjestem

uwagę P T. Publiczności na ten nowy 
Cyc  ̂ at warszawski patryotów, uszczęśl wisją- 
^aHd nas’ oc  ̂ czasu {1°  czasu nowauą, P°d

^ erolą bogoojczyżnianego przemysłu, 
st ęrj ^Ytoniem panów Kołodziejskiego i Filipow- 
< °  Poczyniłem wiele ciekawych, aczkolwiek 
poło/ r°k '"ksperymeatów i jestem w tem miłem 
hi^j^e°iu, że mogę się z wami podzielić wyni- 

, tych interesujących doświadczeń.
■ Jednak dzisiejszy mój fejleton br e 

oki^dyotyczny, lub podobny do komunikatów 
soi , J, .Agencji Telegraficznej — to darujcie, 

ale od człow ieka niebezpiecznie zacza-,°Oer mądro**oi)'*ę °̂> n ’e można wymagać żadnych 
nadzwyczajności.

Oof, ^Paliłem kilkanaście papierosów z „wy- 
aby 60 tytuniu" i to mi zupełnie wystarczyło, 
o*nejjj łakiemś dziwnem podnieceniu p»ychi-
Ok chwycić się zębami starej portyery u 

P.0czem wywró -ić kilka koziołków na 
K i i 116’ star^ ć  na głowie „dęba" i ledz kom-
Poj.0^ . . Zaczadzony, w sróa  w łasnoręcznie  i nożnie
, mebli swego m ieszkania.

uprzejmości Stacyi ratunkowej 1 za- 
*iś ’ s9stadującej ze mną akuszerki, jestem

^  stanie, jako tako myśleć, ckoc vry~ 
v m szczerze, ż* w głowie czuję ta ą 

'''Wer’ ^ conaimniej profesor warszawskiego
W svietu-

*akże skłonność do eiekeyi, niby po 
Qiu „Niepodległej Myśu“ —  1 serce DU

bije pod kamizelką, jak panu Dmowskiemu, w 
chwili kiedy wchodził do kancelaryi sejmowej, 
aby odżegnać się od swojej partyi politycznej.

Wogóle, jestem dzisiaj taki jakiś „do nicze* 
go“ , że sam nic wiem skąd się do mnie przy
plątały dziwna myśl i świadomość, że mam wy
bitne zdolności do karyery dyplomatycznej.

Od czasu do czasu napada mnie jeszcze niem
rawa śpiączka i wtedy mam wrażenie, że je
stem na posiedzeniu sejraowem i że śpię na pul
picie, w gronie kmietków z stronnictwa naio- 
dowo-ludowo-demokratycznego.

To znowu przychodzą mi do głowy takie 
idyotyczne pomysiy, że czuję się na siłach do 
redagowania rozkładu jazdy pociągów w Mało- 
poisce, lub do popełnienia innego głupstwa, wy* 
magającego logicznego uzasadnienia...

A winien temu ^wyboiay ty)uń“ z unii pa* 
nów Kołodziejskiego i Filipowskiego w Warsza
wie, przydzielony łaskawie naszej redakcyi przez 
pana barona z lwowskiego monopolu, któremu 
za ten „trick", po najd.uższem życiu i panowa* 
niu, nic wesołego nie życzę...

A teraz wracam du rzeczy.
W  krótkości tylko chcę przedstawić właści

wości „wybornego tytuniu* — skutki jakie wy
wołuje u ludzi i zwierząt — praktyczne jego 
zastosowanie i środki, działające jako antidotum 
na iktrucie i zaczadzenie tym tvtoniem.

I tak:
„W yborny ty!uń“ jest koloru ciemno-popie 

lato-rutlegojj pachnie mocno figami oraz spalę* 
nizną kaloszy, sierści i nawozu końskiego.

Pali się niebieskawym płomykiem, wydziela
jąc z siebie wiele kopciu, tlenku węgla, ozonu, 
gazu ziemnego i pary wodnej, zostawiając w 
ustach osad z mazi pogazowej, fuzle, noks, 
szmirgiel, paprykę i wazelinę.

Dym wydzie'ony z tego „tytuniu, działa za
bójczo na harmonię współżycia małżeńskiego, 
na dychawiczaycb teściów i takież konie — 
nadto momentalnie uśmierca muchy, które do 
stawszy się w kłąb dymu, spadają masowo ze 
ścian i sufitów, z napęczni.tłynń brzuchami i 
konają wśród straszliwych męczarni.

Psy, Koty, dzieci, pasny i małpy, dostawszy

się pod działanie tego dymu „tytuniowego*, do
stają drgawek i choroby Baseaova, a teściowe 
wpsdają w szał erotyczny, o którym pani Mi- 
chaelis twierdzi, że się nazywa „niebezpiecznym 
wiekiem."

Pluskwy, kochanki i żony omdlewają na
prawdę i jest to jedyna sposobność do pozbycia 
się tyćh pań z pomieszkania, wypuszczając t  I- 
„a  nowych gęstych kłębów dymu, który je du* 
si zupełnie i nnictsłwia.

Mężczyźni słabszego charakteru tumanieją, 
tańczą taniec św. Wita : Foxtrotta, poczem stają 
się sentymentalni, płaczą, piszą lisiy miłosne do 
swoich kokotek i giną zazwyczaj, padając twa
rzą ao spluwaczki.

Co d» praktycznego zastosowania, to „wy
borny tytuń* może być użyty, jaac znakomity 
odwar na nagniotki, lub też na okłady w razie 
skrętu kiszek, zapalenia wyrostka robaczkowego 
lub dziąseł.

Posmarowany sadłsu, J*sst znakomitą trutką 
na szczury, a zagotowany z gliceryną : jako od
war dodany do ciepłej nasiadówki, usuwa w ą
gry, pryszcze i chropowatość skóry. Paniom po
lecam tylko 15% odwar. Jako środek, zabijają
cy zupełnie powonienie i smak, a temsamem 
apetyt polecam len „tytuń" Ministerstwu apro- 
wizacyi do masowego zaprowiantowania, prze? 
co uniknie się ni# jednego strejku głoduiących 
masr zaś lako środek zabijający każdą inteligen
c ję  i inwencyę twórczą, wszystkim redakcjom 
p;»m peryodycznycb.

* Tyie, co do praktycznego zastosowania „wy
bornego tytuniu".

Osoby otrute, zaduszone, zaczadzone, omdlo- 
ne, lub w inny sposób uśmiercone tym tyto
niem, należy natychmiast wywiesić za nogi lub 
za inną część ciała na wolnem powietrzu i 
łechtać do wymiotów jakimś dłuższym arty
kułem wstępnym.

Nivi zaszkodzi też wyporaDowanie żołądka, 
puszczenie krwi, inrsaż, sztuczne oddechanie, 
kwaśne mlekc, lekarz, begar, operator, naciera
nie, bańki, potrząsanie, płacz i poderżnięcie 
gardła — ho umarłemu zazwyczaj już nic nie
szkodzi. RAORT
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i UNIWERSYTET LUDOWY IM A MICKIE-’ podano, i* podpić any K. Śliwiński lat 205 
WICZA urządza w  niedzielę o  godz. 10‘30 przcu 80 zamLszkali we Lwowie, przyjechai da ^ 
pohdniem wycieczkę nauko wą do nre.a-iego muzę-j rysławia i zabawia'? ssę szero ;o w  reste®*® 
wn przemysłowego. Punkt zborny przed gmachem Traubera miejscowa PoKcya za* zapodał®?

Lw*w, 6 czerwca. 
RET1WTCAR TEATkJ MIEJSKIEGO: '

prtemyslowego. Punkt zborny przed arnucheni j Traubera p&ejscowa PoUcya za* zapodaj®? > 
imiizeum od ul. Hetmańskiej o  godz. 10*15 puno przyjechali by podrobić katarynę ( r o z b ić

oraz ny uniknąć “ baranki1' (pościgu FWS-y*  ̂
Lwow4e; przeto aresztowane ich i odstaw®3

ktualnje,
OTWARCIE WYSTAWY “ SZAJKI DZ^CKA1

W niedzielę S czerwca o godz 3-ciej po poiudniu pr?c szkoły rysunku i malarstwa dekoracyjnego 
£0 rw IS-ty ,Asystent*, sztuka w 3 aktach Gaoryeli. dła ,j £ ,ci i ^łod ,|2ŻJ! art mal. Wandy Żyguk
, . fp0. , _ . . . -jsk b rogonowskiej odbędzie się w  niedzielę 6.

&SS£ 1S20 „ U  u  i : , i * * ł
X paniedziałfk 7. cz*rwc, o gedz 7 wieczśr.po raz | ,w  «*?< *  KonWfStu ObywateSoeffo Polek pt Ą-, 

6*ty , Ponad śaitg*, dramat w 3 aKtach Stefan  ̂ Żerora- j fca<3eM(wcM i, I p  W stęp  2 Mic. <*ia miodziezy 1
aki®f© w niezmienionej ©b sadzie. Mk„ Czysty dochód K. O. P-
• * J * V t £ l k 8 Cze™ca ° fiodz' 7 wiecz(5r »Cjrmen‘ ' . KONKURS NA STYPENDYA IM. ADAM- MI*

W» średą 9. crerwca o godz. 7 wieczór pa ras! W- Zarząd okręgowy T,
phiwnagt' , Książę Kazimierz*, operetka w 3 aktaci N. S. W . (Lwów, uzamłeckiego 12, II p.) ogłasza 
ZieLrara z ps. Mdawską, Kasprowiczom ą, Erzeską, Ło«. rtojejszem konkurs na stypendia t  funduszu im, 
eińską, Kmigowskim, Miłoszą, Folaftski.n i Juslianem. [Mickiewicza d?a wdów' i  sierót po nairctzyeieiaoh 

Ve czwartek 10. czerwca to £oJz. 7 wieczói p» »az'KkW średnich z pierwszeństwem dla wdów i
7-my „Ponad śr.ieg*, dramat w 3 aktach Stefan* Ze- j ■ . „ Y  T
rowkieg w , zmienionej obsadzie. i po cy n k a ch  Towarzys.im

V' piątek 11. czerwca po raz 2-gl „Książę Kazi-i Poa? n»  S*’ze / nalb ‘ ^
• — • ■ ' ° s~~,a,u. otregow^go najpóiiuef

pcuań należy załączyć
P £ '  B T > * '  Łl ^  j r  i , « » r

mierz", operetka w 3 aktach Ziehrera w niezmienionej Szego Koia oo Zarządu okręgowego mjpó^Tiłe; 
•b&edzi* i dnia 20. czerwca 1920 Do poasń należy załączyć

, —**♦— świadectwo ubóstwa na przepisanym formularzu

Obeenie°u^p^nialy^irairut^w* I  a 1 Uach *p.̂ t. ̂  Y.V*n5i  ^ i , l  * B p m  MINISTERSTWA PASKARZEM, 
tastyczrych iniijiskich szczepów rUyi". Niezwykłe przy- ■ D. urzęo. mftnsterstww rolnict,va w
goiy podróżników na dworze królewny z lravancęre.; W a.%  iwie wydzi<r-'aw«ł od tejoż tr.i'lster£twa 

—♦»*— folwark Dąoeic w i i  .mi Siedlec tłij za 1000 marek,
RftrEKTUAR „CHOCHuiKA*»  ign izie Jezuickim: 0 ocistąpił tę dzierżawę olłolczny.n gospodi t-/ 

»Bu. giigamariy*. .Kelnerzy* sketch, wrąz soic nowo- ■ * r u A ,  wa«c  _ u.u,„_r __;A
angażowanych sił -  Początek końce, .u o godz. »■»,, l3a ' J ^ “ W- vaA * z iłCilw«

i.prz«uiraA.aui* o 8 mej wieczorem. Si§ tą sprawą.
“ ŻOŁNI ERZE W  ROLI ŁAMISTREJKÓW. O-. 

RP^^BPTJAR TKATRU l ITER *.C! 10 - ARTYST, Znośnie do notatki zatnieszczontj w  Szanowziem 
„rZWC-SKA” w sak „Casu* dc Parłs". | Pij^m-e Nr. 103 z dnia 7. maja bf. p. t.: “ 2oh:f.rze

ud po«icd;'Hlku s go nuja aa niedzieli 6-go czer- w  łanxists*ejków“  stwierdza clę, że wspomnii-
j^ P i / l o g ;  ŻwfiteT^rwic*. -  Gościna występy: W  PO&fioer. ^yn StySęgo o s u n ą ł  należny mu 
1 Jerzy Borafliki, r,ęy:acya i Ruun Sąofety, tracę kia- uwop 2<yrodtuovvy dzneń przed rozpoczęciem^ 
syczne. — Ania Miacłunan i Marek win^heim, w Btoejku więc nie ma mowy; aoy wejskowośe 

reeertuarzj — Paulina Noare.uU, pios.nki Bpocyiainb wysyłała CO, jeko Łamislrejkft. 
i y«*ie. .Dramat Kinem siogrtf czny *, sketęj* śpiewny, ^  ^ 5T1„  _w wykonaniu Andy Kitscbmann i Warka Win dheima. — I Em- trOzOa (OZWCłl * zoczy w isue jęaiM nu z
,W łat ni’  sketch w I akaie Kenrada fotsa z Jerem Sohucirzy praoowac w  tt ukarm o;ca  w godzinach

1 1  9 0 ^do Lwowa, że przy S » Aństórn ?cal<ziuno 31- 
Mli kiór» zdeponowano11. . „

Otóż prosimy o eprosfowuni® tej notstk'^P\ 
leg-aiącej na mymej mformocyi, ileze pierf.5  ̂
11.800 Mk. są w łasnością  podpisanych, co 
rekeya Polie/i we Lwowie raieżycii skonstal03 
(iff-1 kwDię ię nam wyda co zaraz po naszem Pr t(yl 
s ucbsniu oraz wypuszczono nas na \voin4_ * 
pę, pocaten. kufonruacya udzielona Szanownej ^  
dakcyi polega etanov'czo na mylnem i bezp® 
stawałem donieaifnih.

W  interesie sprawiecff.Yońt/ i w  iatere?-'3 P 
wmgi Dziennika ludowego p^Coimy o 
&ja te-go sp^osfowania, przyczem nadóiieiA351̂  
że ja poojp«s.any Karo’ Śliwiński jestem stu.' w 
pg^odownikifea przy żandarmeryi p d c  wej i rd_  
sikam we Lwowie przy ul. Wanljy boczna R>'̂  
steej Nr. 2 — zaś ja podpisany Jan Szun \e i  ^  
palaCitm kolejowym; i Jmieszkam we Lwow^P1’̂  
ul. Korneckiego Nr. 9. -a

Oczy-ń tecże taka mylna notatka może i®0'  , 
i>odpiisSiicniu Ktaolowi SIiv\ ji£ slijieniu jako ^  
ei.es.nu przodównikowl przy, pniowej żandartń 
ryi grubo zaszkodzić. t,

Karol S’.|iwiiisU F* * Jen Szu®-
Od siebyc dodajemy, ża całą tę wiadomość 

daRśiiij n,a podstawie protokołow oolicyjnyoh-
SAMOBÓJSTWO NA CMENTARZU. Pt*6*  

wczoraj w ćczcrjm  na cmentarzu żydowskit® 
greliie swtjjo ojca pozbawił się życia wystr~®'e 
z iewolweru dr. Jan Su.isw.m, lat 28, k °nCL  
pim t adwokacki. W  pozostawionym liśc-p  ̂
udvy.ok.-ita dr. Seizera jako powód samobćjs- 
podaje Suiisman swą minę ma;ery»iną SP °" 
dowaaą zgraniem aię -w karły i stratą m SP,̂ . 
kularra h giełdowych w huudlu walutą. Stfa \

,Meraflmtni, Zbigniewem  ̂Crwózem i Markiem .Win*- wolnycn od zajęć, lecz na mteewenayę posłaLkH jego dochodzą do Htiliona koron. Pieniądze br®
•bcisnem w głównych robach. — Konferuj© Zbigsiew 0ortx\ana właściciel dimiwrii p. Lazor ©sini kaza) wokoło ©d swych za&jomycb, koiogów,

rWK «* dziensa «d 9—1 i ©d 1 -5  u O. Seyfarta żolnia-zowi odejść i nei-ai żolrierzy p "Ły robocie ków bankowych i t p. Jeden z lekarzy
tAkfdimieki *), kasa wijczsuBa »d gecut. 6. wieczór diriuŁarakiej nie by to. — Szef Sztabu TUulJw D, pi
prz7 t itie teatnlnej,

W poniedziałek 7. c:

REPERTUAR TEATRU WODEWILOWEGO 
ul Ossolińskich 1. 10. — Dyrefr er ? Leon Daniluk.

ków banków* ch i t p. Jcuen z lekarzy Pr? 
w ;ncyonainych stracił swe 300 tysięcy Ttiar<,.}] 
danych na speknlacyę, innemu winien ldd t- 
nra e i  ze sprzedaży oanKnotów 10-ciu .
nych. Śmierć je*o nczyniłt wielkie zamiesi® 
ntiędzy wszystkimi, którzy n u  zaulaii.

Z KRONIKI POGOTOWIA R A T U N K O W E ^ 
Michał Sts-r^żik, Jat 5, bawiąc się w 
scŁudow j w reafności przy drodze K ulpa^Y ^

r»< -

^ ‘i^ .  fe<«nM  od 9 1 i od i - S  u a  Seyfarta iołniwBOWl odejść i ta b r f« y  pr*y ro&OCfa
i , _  m. \  i     i  £. m r ir t    v .7*k f k 7 T O  tl’ 1  l h.AlJ! t2«t HTi ru

ppałk.
czerwca premiera programu XXV. 2YWNOSC AMERYKAŃSKA DLA DZIECI

POLSKI. Państwowy Komitet Pomocy Oz;ec;om 
v/ydał od chwili rozpoczęcia dożywiania dzieci za 

. . .  , ,, , pośrednictwem An-erykaas&iego WycP.iału R a f

VSS% i5® j *vS»SJ5 “ •»** dnla J*° “Y b' ’i „ r r t “rał*, optretita. i-osci pcodhktów (w tonach): kakao lOJo t; cukru_________ ^
W peniedziałek 1 czerwca o godz 8 wieczór: ,Pfą- ® mleka 10423; mąki 1 4 ; grochu i f SOI* sj.|ej j 254 spadł z wysokości I piętra i od®^‘ 

kn.. Lizetka*, aperetka: „Dziewczyna z s rcenT, v pt 10122; cyzu 5323; tłuszczów- 2540; tranu 2*; m— %,o(]stawv "czaszki Pulotowie r
reisa: taa.ee apaszów; „Frzy kuinn,ku«. j«łia 332; sucharów 119; śoh 237. Ogółemi 52402 |utlxieli , rau DV J af „om c -v

wtorek 8 czerwca o god. 8 wieczór 1 .Piękny mb*, tonn.Zpdodtiktów tydh pc.y»0 ow ą co3,452.118.0 0 - p* , P
operetka; taniec apaszów. „Krwawe róże*. teorcyi nos..ku

Sioda 9 czerwca o godz 8 wieczór: „Wice-adw rał”, ) ‘
operetka; Dziewczyna % sercem*, cperetka; taniec a- TO NIE POLICYaNCI. W  tamt. Difcnnlku
paszdw; ,\v*3Łłe rzeczy*. litctewym z #ifa  uyjo maja Nr. 107 umieszczono

Bilety -rcześmcj Jo afeyci* w biurze ('zielników v/ krorjce ar.ykuł oocf n.iipismn,: “ Policyft cli o-t
Sorfołowakiege, uL Jagiellońska 7. hobycka11, a po^jsy/aż ten artykuł zawieja nkt-r

— — prawdziwa okoliczności powadze PoŁryl Państw
ZBIÓRKA ULICZNA NA RZECZ ZAKŁADU uwćaczMee. przeto w celu wyśwjjtimja sprą- 

DLA NIEULECZALNYCH cdbędzi® wę dn:a 10-go wy. upraszam n« podstawi* parągr. 19 ustawy 
Ib. ta. ęwe jzwwten). Ponie-vaż w zbiorą® tej cho- ppasowej. o  umbespezeni® w  najbliższym numc- 
dzE «  ni«*ijnk» pomocy inatwryalniej na r^ees ka-» r2e powyższego dztcouik® łiastępującego sprosto- 
kk f uzdrowieńców, przeto Zarząd Zakładu u- wafofo.
,rem ti P. T. Publiczność o łaśkayrc wsparci**, Nidprawtfą jest, by Milan i WojtowŁta ktć-j
Puszki "dla zutórki wydawane będą poniam dr.)ia rzy raiyia lęgo mrja b. r aprowedzili do ivo:-nij-
5-(»|o caorwca br. od 9—12 pczed pot. i od 4—8 saryatu Pol. w  Drołrobyctu, jak tv/iardzill za 

poł. w bjro*za Rady szkolnej okręgowe! dL kradzież dwóch przytrzymanych, aa taret, dwor->

Jun Gąsier, piow izjrvczay dozorca 
któreg* przypadkowo postrzelił w brzucb 
deujz Fr edrich zmarł ostataio w srpitaiu,  ̂
stawiając bez zaapatrzeuia żonę i dziecko. ' . r0i  
d. ich będąc zajęły w biurze ojca fałsz rW- * t , 
tiłcż-zego czasu podpisy na kMitacb i tym yA, 
soL m pobrał aiŁprawme ok*tło 10('.0db 
przepuszczając je w wesołych tow arzystw a^ -4 

J*k donosiliśmy F. w czasie aresz/O"?  ̂
przestrzelił *ię w pierś 1 sh n  jego obecn e  ̂
szpitalu jest niebezpieczny, bmutny ten wyPa .g, 
v>»n en być przestrogą dla lekkomyślnej ^  
dzieży

KEpNIKA POGOTOWIA RA TUN'ivOWE^*#t 
Dc rekejni przybył pewien mężczyzna * 
by odszukać swego złapanego p^a. Na podVr ^

Sw. Dudka 1. 3. II p. nad kawia-nią wiedeńską, cu bole]i robotn;ków I n a s t ę p  ich obVi. by-i f.potkawszy Wiktora Leszczyna pomocnika W.-af
0 1, Państw. lo c z k a w d ą  skiego, pobił go kairur-Tcsn po gionte, z

cztery' nicbezoiocznfi rany tak, że Ł6^ ,  &
0 0  u

- a f ?ią.mdł zemdlony na z-cmię. Widząc to poczn ^  
ciekaó, lecz żona jego zay-ewne przerażc"®,^a

ma t+ Ą  wiectóa w  sali p  ^ d z e ń  Rady mie.skiejL ^ o r y ^ r Z  K o i r ^ a t e  P.’ w
■OGNISKO'1 ZWIĄZKU P N. S. P. urządza biegł z kancAiryi ątairssy. posterunkowy Jary^ jej męża którego osadzono w  areszets; 2®̂

WWł©C?flMti ■»—» TUT «T« D mziiriliabl błAotr Ĉ ratwił js{,fttvłAlir 70 rvMmrA<«.» n łi/ .   . i
ca«rv/oa 
W Kole

"  ‘  '  ^  K „  , p p ^ .
ODCZYT Dra WERESZCZYŃSKIEGO O u- w„ . „  Podpis mcczytt*rJy Kjin w 2fttniarM samobójczym c f

sswjiu państwa polskiego odbędzie się staraniem 1 e A u z* &,l*'uczeS<). oporą dawkę tysolu. Powodem zamachu nfl L  ritf
U>nj\. Lud. w ponieuziaielt o godz. S(30 w Zv.(:-i SPROSTOWAdJIE. W  Dzienn;,n! ludowym był zawód mn:oany. Despe-.atkę po przepł1* ^
zku ko jej. pirzy ul. ,Gródeckiej 6J. Nli„ 131 a 3. czerwca 1920 p. L; “ .śresztowanija11 żołądke, Pogotowi* ouwwzło dc szpatowi
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L  POMYSŁOWY MŁODZIAN. P. Zippw, wła-, 
h L '4*. Ilote û w  “ I* Rejtana, donióił po Szyj, ż« 
v Jakób Lederkr?mer, a b  1?, rocleu z To-< 
lo ż o w a  na głównym uworcu nagcmije przeiez- 

i giożąu im pofccyą wyłudza od nich różne 
j~ W - opornych tienuneyujt przed polścyą, 

d Policy* uię{a tego ofc 
pfcsfdia i c*a(dzżła go garn^go w  klitce. Zaai 

« 5 » o  przy n jn  620 mk. wyłudzonych od różnych 
I '®T kióre •zdeponowano na poiicyj,
* £ KRONIKI KRYMINALNEJ. W  Kr**owie po- 

aresztowała 'landytę uank Nowaka zwanego 
t róvvką“ , Ujęty wraz z 'nnymi na wiosnę ub. 
N"Ba*Dcrdowaj kolejarza Kutiick^-jo, oraz weksla- 
^7 Q?iinłe)tła na Kazimierzu, oraz dokonał sze-.

włamań i kmdzlaży. Wraz z njm aresztom 
j i inij ch członków tej szajki.

Rrdea laty głośna była sprawa te. Macocha, 
 ̂ *am jroował w Ccijsiochowie swego brata,

^  ‘ UP* rkryi ze Sianśsławe»n Zaioglrau, zjakrystyaA 
N ^ 01* Macoch zmarł w więzienllfi, ra i Zaiog 
^*6* do An ^ryd. W y ostatnich dnLch rfejaki Za- 

\vróc:ł th> kraju z i przypadkowo u)ę-
ij,,!®  w Warszawie, jednakowoż po śledztwie* 

że nic jes: on identycznym ze zbie^ym 
^niarzem. W obec tego t wypuszczono 

^«ość.
go na

j e  Dn ia  I NOCY. Na dworca głównym skra- 
 ̂ " om*szowi Kasakowi z Zam ścia, pcwiatu

‘^ sk ie g o  4.500 Mp i dokumenty. Policya 
iHj® się o . szł pasowaniem jego do miejsca za- 

e*l « ania. '
K  fetr Juszczak wziął pa konto piacy od p. 

na Wiedcra 110 Mp i wyłudził kurtkę, war- 
2.000 Mp, poczem uiotrnł się w świat szt-

5  nakładu sióstr B»zylia.ie«c przy oj. Poro-
C »(, 1 f . -  T 1 V  J  1

p r ^ e c ł t a ?  o s h r o n f e  i n E : a i o r 6 % ,
WARSZAWA, 5 czerwca (Pat,). Kom isyainych sprawozdania o  zastosowaniu ooowiązu- 

prawn.cza pod przew odnictwem łow, po*. Rflsrha :jącsj dotychczas ustawy o  ochronie lokatorów
pi z< pi owadzi; a. agólną dyskusję nad projektem 
u&lawy zmieniając') przepisy o ochronie lokato
rów. Rer»rent*p* Grzędżielslti poddał surowej 
krytyca przed toż nie, oświadczając, iż a n  j st 
to ustawa t  ouinvnii i*kat«rów, ale UsL OTś iFa 
Rłaźcicicll. Po dłuższej djtkusyi, na wniosek 
przewodniczącego uchwalono zażądać od Mini
sterstwa zdrowia publicznego i spraw wowuętrz-

i rekwizycji demów. Zażądano takża wyjaśnie
nia co do działalności urzędów rozjemczych i 
iuitszkaui iwych oraa postanowiono wysłucha*, 
opinii rady mieszkaniowej jako instytucyi stwo
rzonej przez ministerstwo zdrowia punticznego, 
jednoczącej interesy lotatorów i właścicieli nie
ruchomości.

3  ruchu robotniczego.
BOuKOT. Stowarzyszenie zawodowe żydów, 

robotników do»osi o bojkocie w pracowni sto, 
larskiej Izrat a Baurnwaidn przy uhey Zamar* 
itynowskiej 1. 40 i wzywa robotników, aby tum 
pracy nie przyjmowali.

Z fesIsjarsKesgc żysta.
Pod adresem zarządu warsztatu wS h y j n  się 

zwra ascy z zapytaniem kto w nim właściwie 
rządzi? Zarząd Koła Zwią kn przedłożył w kan- 
cclaryi rachunkowej war»ziatu listę członków, 
aby adioisistr. cya śeiągstła iia wkradł i przy 
wypłaci*. Kiiku tchórzliwych, którzy swą przy
należność do Związku przed zarządem warszta
tu cb d -li  ukryć i  .protestowało przeciw ściągi* 
uiu im wkład k, wcbcc czego naczelnik zupeł
nie »iepotrzebnie pdeci ł  niejakiemu Kucie ścią-

0. .8° 1. 95 wydal ł  iiq w obaw ę przed karą gr-ąć Lstę. Pisarz Kuta, któremu istnienie ZwiążCm j
\ ,0 letni A nton i Medwediuk, biOndyn, ubrany

P 'pielate spodnie i biuzę i przepadł bez wieści.
k0 wozie tramwaj. K. D. skradziono p. Iza-

J 5>protzerowi portfel z 2 MO Mk.
dii Dra®łowi Schwadronowi, ł u^oowl, skra-
I. i , 0 strychu realności przy ul Sobiom ego

ójeliznę, wart. 3.200 k
>̂liA ’lvoiio tramwaj K. D. skradziono p. Annie

-ifj torebkę z 5u0 rak i dokumentami,

pO wODU RFKONSTRUKCYI l po-
U Jr W1 lokalu młeiokt-ej kuchni wopeimej przy 

^hrowsit.ego I. 3. nic będą tam wydawaną o - 
w czasie od 14 do 19-yo czerwca b r.

^ ' ^ W F ,  TOW. WYDAWNICZE orow z ®- 
P°r- we Lwowie Na Zwycr.ajnem 

011 Zgromadzenia ? dhia 18 moja b. r. za-
%

ku za ruwa życie, zarządził (I), any wszyscy 
członkowie Związku z.łusjali się i d-k!arowałi 
się czy cncą śeiągania wkładek czy też nie?

PouitrYjaż w ttj sprawie zarządzenia zostały 
wydane przez ministc siwo i dyrtkcyę, to są
dzimy, żs i Kuta ich zmieniać Yiic może. Zwra
camy się pizfclo da naczelnika warsztatu, aby 
ich irzów z listy członków wtkreaiił, alba do
reszty poi ąpił w myśl żądania Związku.

--

Kom isua oolsFta ro Rijoroie.
WARSZAWA, 6 czenvca ^Pat.) Kuryer polsw 

podaje: Do Ki o >va przybyła z Warszawy komisya 
polskiego ministerstwa spraw zagranicznych z 
prezesem p. R. Knoilem, radcą ministerstw?, na 
czeie. Zadan’ćm je; jest zapoznanie się z mlejsco- 
wyrna stosunkami po itycznymi i ekcnomicznymi, 
a to wobec nawinsinia między Poltfcą a Ukrainą 
no tnatnych dyp.o.aatycznj/Ui i koi:su.arn\ch zwią#

. *. . r , . i ■
A — • i  • .

Strejf? w piekarniach TO»is^aTO*sk?ch $ ]
WARSZAWA. 5 czerwca. (Pat.) Slrejk pie

karń wypiekających chlub kontyngentowy trwa 
w dalszym ciągu.

K em n n ik a h f.

POUFNE ZEBRANIE PARTYJNE oODęaz e się 
we wtorek o godz. 7-jmej wieczór w  Iokąlu Rynek 
8. Na porzą Utu dziennym dażnzy ciąg dyskusyi 
rad sprawozdaniem z Kort'grcsu.

UDZłAŁY DO LUDOWEGO TOW. WYDAW
NICZEGO zostały podniesione na 103 nik. Wzywa 
się wszystkich udziałowców aby wpłacone dotąd 
kwoty uzupełnili do tej wysokości jakoteż na
bywali nowe udziały. Z a r z ą d .

POSIEDZENIE KOMIjYI ZWIĄZKCW ZA ?  
WODO vVYCH i wszystkich zarządów g^up od-> 
będzie się w  poniedziałek dnia 7. czerwca 1920 

f ' 1 o godż. G.3U wiuczór w lokalu Rady Rob, Rynek 
js. 1 Uprasza się o  punktualna i liczne przy-j 
byoi*.

KOMFERSNCYA w y d a w c ó w  PISM. 
WARSZAWA, & c/orwer (Pat.) W  Warasa- 

w”̂  bawią przeoi'aw icicb wy*inwców poszezs- 
 ̂ gólnych .'dzielnic z całej Polski. Celem zjazdu było

r^óhwoł* o  p c d w ’ yfcesreńju u d z i a ł ó w  unoir.owanie łatanych stosunków panujących w 
. . , - ' * - ł-  d-ieuzinie papierowej, w  szczegtoośoi co da pa-

S !
10 mk. Nowoyrzystępujący czionkow*ie pła-

|ńK. wpfeowego. U d z i a ł o w c y  o t r z y j  pi®™ rotacyjnego. W  koniererteyach bralj udział

, ^ ® up wydanych jego nakładem). Wrywt ryan Dąorowski. Mieczyslawi i Ka 5f Jiirz Dobijo-, 
N e  ^ ^ w có w . aby jak najprędzej uzupełnili z b. dziolnicy pru^lśj P- p. Kra na i Kanw.% 

“^ la iy  do ooecme uchwaionci wyaokoad r«ki. Po wspóimwrk po.ozufnitniu się w  , spra- 
i , r  yr«KCy*>.  wach rozdziału ijai>;«ru i pu odbytyd; konferenJ 

cyach u p. prezydenta n>nis‘rów', kt iry przyjął 
ba "d o  żyezlf ” ie dei-fcgaow*) i ct | cal rozpatrzeć jak 
wajprzychybŁi^ jx«tulaty pway poladieji, i p. v.i* 
ccrid.iistra Strassburgera, kLjfy także ze swcjstlx - 
ny przyrzekł poprzeć z całą życzć.vośCfą życzę*

N  Gest to ńaiwnekszy retńr laki dotychczas * r i -morza p. j

u  “ “  c " ,k m  1 -------------
Niąpl 'o aek„ a drygi 16 god>. 42 min. 8 suk.

■ i @?;rjB33SMllteiRi Rssassanswa

ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-TECHNICZNY

J S z e fa  S s lz s r a
Lwów, 3 Maja 11- U* p. (nad kłwiarnią Amerykańską) 

specyaliat* efeerób sżćrayeh ! wenerycrrych
O jc .  A .  S C I I  W A  I Ł  ^

■  e u u n d i u y u B Z  f z p l t .  p o w a s .

u l .  e ?ro w * * .o A c ie g ;o  4- (naprzeci\» gl. poczty).

ItK iitiit* łtwrib wtscrFn«j,i», ikóraycki; ks*®pt)kS

O r . H e n iY l i  R o s n i p r l i
b. elew kliniki aermat lwowsk., wiedefisk, i paryskiej 

ord. od 8 -10, 12—1 1 3—0. Lwów, Koperalk* U.

Wylądował t  powodu ziej pogouj.

y ^ t  „b o h a te r s S u G g o "  g e n e ra ła -
R e*«rwca. (Pat.) Radia. Dni^ i b

ina czuwac 
pnpie-ru % poiozuwiewać sją z 

władfiamii i fnbryka.ru paj i ru.

POWROT INWALIDÓW POLSKICH Z  SYBEP.YI.
WARSZAWA, 5 czerwca (Pet.) Kuryrr War

szawski po jujo Dnia C^go b. m. przywiózł z 
Wtadywostoku Jo GdGuaka statek 1 “ Guweooth**

d Ń * k V <* ,Mar8ylli g n*r‘ [  - ni“ : t^ r r k  246 ' 0 sk 'c;i inwalidów ze Syberyf, i 26 pasażerów 
| nS o  \  ° ; J r i - cN 7  Syboryi, (który jak cyV. nych Państwowy -rząd dla snra , j c  -om

-kł Prred bolszewikami t warawn jc;)CDW uchodźców . rotoiników wn si; ł po .rwa-
1 loiu J eŁP rozkazami dywizje polską na jtjow  do Gdanuka poc.ąg sanitarny który 5-go

‘ P* R b. m_ przybęug.© ao Y^ars^awy, _fdjzie włacLe
priikStwo’** przyjmą mwiutidów.

SpŁcyalJsta chorób w^nerjcznycb, skóry moczowych.

D r .  WF, Ł U T E iS T E I M
u. elew k.inikt w Berli.i.e, b. sekundaryasz szpil, p o »r» i 
od. 11—1 ł/a3—*> Lwa#, Syffstusi* SI (róg Słowacsiegoi

Restaurator Lwowianin łat 37, polak inwalida
poszukują

f i z a g r a s E y  r s s l s u r a s y *
cała urządzenia mim, —  Z*  wyszukanie uobre] 
restauracyi płace 5 tysięcy Marek. — 'głoszenia 
listowne; Michał Blicharz, Lwów, Łyczakowska 
I. 55 II p. \
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/ Z  3 : .
W  miesiącu maiu, pocF adresem gminy Chó- 

<k>rów nadeszło ze Szczakowej pięć w ejonów  
cementu dla zapotrzebowania nr.ejecowoj ludno
ści, razem było 231 beczek-, które poszły na pa
sek. Mianowicie urzędnicy grniny ks. Konieczfto 
i tegoż zastępca były inżynier ewIJencyjnl/ Tai 
deusz Szumski, (którzy zsrazc-in są i kkrowrfiam i 
kołlta rolniczego) sprzedał^ ów  cement Czamey 
mjii i byłelmu żandarmowi austr. obecnie poficyam 
fcowi Fabianowi Tornankowi w Chodorowie. Ten 
odsprzedał wagon cementu t. j. 75 beczek cu
krowni w Chocki,rowie, za kwotę 31 tysięcy 500 
mk., drugi wagon oddany został przez wymieniOf 
mego czy też sprzedany handlarzowi Schreibe- 
rfowi, który żądał od Jezierskiego z Bortnik 27 
tysięcy mk. za 50 beczek, trzeci wagon złożony 
u Pawła Bergera szwagra Tomanka też przezna, 
czony na pasek, a dwa wagony niewiadomo gdzie 
się jznajdują.

Z  amerykańskiego Czei*wonego Krzyża na-/ 
dejśó miało dla Chodorowa dwa wagony mąki 
z kiórych żydzi mieli dostać pół wagonu, a po® 
to, a wagonu, nikt nie wie dotąd gdAi się podzia
ło, rrjino że ta mąka była tylko dla oezrolnych i 
małorolnych przeznaczona.

Powyższa instytacya przesłała, dla biednych 
nunerye, suknr; koszule i płótna; to wszystko

Strajk w kopalni węglawCźurowie.
(Od naszego korespondenta).

Dżurów, w maju.
Niedawno wybuchł w kopalni węgla bruna* 

tnego w Dżurowie, powiatu śniatyńskiego, str jk 
górników na tle niedomagań aprowizacyjnyeh. 
Kopalnia jest pod kontrolą wojskową i winę 
wybuchu strejku przypisać należy| wyłącznie or
ganowi kontrolnemu, który produkty żywncścio- 
ściowe, pobierane dla roDotaifeów, miał puszczać 
na pasett.

Strtjk. udało się zażegnać i robotnicy wrócili 
do pracy po zapewnieniu im dostarczania środ- 
ków spożywczych, kłórych cena w tych stro
nach z każdym dniem wzrasta. Obecny stan 
zaprowiantowania kopalni jest zadowalający, 
cncciaż robotnicy są licho płatni.

Łksploatacya kopalni wynosi półtora do dwa 
wagony węgla dziennie, jukkolwiek w czasach 
normalnych wynosiła ona do ęię'nasłu wago* 
nów. Przyczyną lego jest zniszczenie ogólne k o
palni po kilkui azowej iuwazyi nieprzyjacielskiej.

było p-zez szanowną g*n$ię trzymane w  wielkiej 
tajemni u y, lecz tylko dla biedne ludności; alb 
protegowani o terni wfłedaieU i pozabierali soto: 
to co sam' c^cieth, aż dbpHro- gdy iedna oso!; a 
dowiwziała się. że da^y amerykański": zostały 
już dawno do powiatu odesłane i że gmina Chu 
do rew od kilku tygodni ma je do rozdziału dla 
biednej ludności, Wtedy p_ Szumski ogłosił: że 
te dary będą w  urzędzie gminnym rozsprzeda* 
wans (!)

Powyzjza instytacya również przesłać mia
ła do grup iy czy też na ręce dyrektora szkoły 
Hasnego środki odżywcze dla dzieci szkolnych, 
jekoteż odzież, czego Jednak dotychczas nikt nie 
otrzymał. Gdze się to wszystko podziało, kto 
to zabrał, jest tajemnicą.

Byli delegaci w  Chodorowie. celem pr ©kona
nia się o  zapotrzebowaniach bicdnei i pożogą 
wojenną wyniszczonej ludności, to całkiem spo - 
kbjtifr i z zimną krwfjh ks. Konieczko i Szumski 
odpowiedzieli, że w  Chodorowie są sami zamożni 
obywatele i uje potrzebują żadnego w.sparcia(!)

Oto kilka obrazków z gospodarki w naszem 
mfieście. O pomoc i  Kontrolę włada woiamy z 
całej mocy.

—

Z bagna śniafyńsllege.
Śniatyn, w maju.

Celem niniejszej koresnondencyi jest zwrócić 
uwagę powołanych czynników na rządy kliki, 
która panoszy się w naszem mieście i w nie
zdrowy sposób zatruwa życie.

Na czele lej kliki sten starosta śniałyński p. 
Damelec. Utrzymuje on bardzo zażyłe stosunki 
z p. Stanisławem Dobrowolskim byłym urzędni
kiem tut, Rady powiatowej, obecnie kupcem i 
paskarzem, któremu powierzył dostarczanie ar
tykułów spożywczych dla powiatu. Pod tym 
płaszczykiem uprawiał Dobrowolski pasek na 
w lększą skalę, w czem mu pan starosta nie tyl
ko z urzędu pomagał, lecz aawet złożył go
tówkę na udział.

Dobrowo]iki znajduje się obecnie w are
sztach sądu powiatowego w kołom yi za rozma
ite sprawki paskarskie. Dobrowolski to prawa 
reka i najszczerszy przyjaciel p, starosty, który 
żył z człowiekiem tego pokroju, co nie licowało 
ani z godnością ani ze stanowiskiem urzędowem 
i towarzyskiem kierowrika powiatu.

Obecnie w dowód przyjaźni odwiedza p. sta
rosta p. Debro wolskiego w więzieniu i dowozi 
mu żywność... T o się nazj-wa prawdziwa przy
jaźń! Przykład jej znajdziecie w śniafyńskiem

pow iecie, Trawestując stów a bajki Mickiewicza 
o Leszku i Mieszku.

P. Starosta i*kwiruje podwody dla swoich 
prywatnych potrzeb, płacąc po 40 K dziennie.
0  pasku tytoniowym mogłyby powiedzieć coś 
nie coś władze skarbowe. W  imprezie tytonio
wej pomocny był niejaki p. Manugiewicz, który 
za jednym nawrotem potrafił przewieźć iO cent. 
metr.rzckomo dla wojska.--Sprawę Dobrowolskie
go starano się oddać sądowi honorowemu (siei) 
lecz dzięki energii sędziego Goertza destała się 
ona przed właściwe forum, tj. Krami sądowe

Osoby niewygodne usuwa się i przenosi ze 
Śniatyna, a sprawy nadużyć zatuszowuje się. 
Tu zapytujemy dlaczego oawołano ze Śniatyna 
oficera śledczego, M. Sokolika? Wspomniany 
oficer zebrał obszerny materyał dowodowy, ob
ciążający całą klikę starostwa i magistratu śnia- 
tyńakiego tudzież kilku skompromitows nych 
osób wojskowych (nazwisk ich na razie nie 
wymieniamy, zazarczamy tylko, że działanie 
ich było na szkodę państwa), a kiedy praee tę 
miał w pełnym taku i na dobrej drodze, został 
telegraficznie odwołany (taki) do Lwowa. ALta 
dochodzeń nie wiadomo gdzie się podziały, a 
sprawa została zatuszowano dzięki wpływ im 
wybitnych osobistości w Warszawie, do których 
udawali się osoniscie starosta p. Danielec i bur
mistrz p. ŃieiMCzewski.

Tesau ostatniemu chcemy poświęcić słów 
kilza. Za czasów austryackich był p. Niemcz, 
zajadłym konserwatystą, obecnie przedzierzgnął 
sią w... ludowca i nawet stworzył w Świątynie 
związek ludowcowy. Cały magistrat trzyma p. 
burmistrz za łeb, toteż cieszy się sławą dobrego
1 sprężystego burmistrza, który jednak lubi ma
ły paseczek i handel walutą (blizkość granicy 
rumuńskiej jest zbyt kusząca!)

Na handlu żelazem, parafiną itp. cennymi 
artykułami dorobił się ładnego majątku,

Opinia publiczna sławetnego miasta Śniaty- 
na jest wysoce wzburzona tymi rządami kliki 
magistracko-stąrościńskiej i domaga się z całym 
naciskiem wkroczenia władz wyższych i wglą- 
dnięcia w te stosunki celem ich skutecznej sa- 
nucyi, o iie gangrena da się jeszcze powstrzy
mać.

Również należałoby zbadać sprawę zasiłków 
wojskowych tudzież skandaliczną gospodarkę 
cenirali aprowiza< yjnej z czasów austryackich.

KL—

O p isu jc ie  polslą pożyczkę pań it!

U z ira iu  M M s i jż i i  dla wdowio®.

D Z I S

pa raz P la ftn iczns

.... i i i i r a r o i jw t s o i ja
* Gazeta Lwowska* w części urzędowej og 

sza rozporządzenie Ministra Skarbu o UStBlGH 
dodatku drożjznianego dla rodów i rod *c° 0 
w myśl ustaw z dnia 27. stycznia 1^20 r- 
przyznaniu nadzwyczajnego dodatku drPŻyżir 
nega urzędnikom i fankeyonaryuszom P8” 5^ ,
®.ym‘ egzekutorom podatkowym, fumtcyonaiy 
szom kolei państwowych, nauczycielom szk<j{ 
powszeehnych, zawodowych, państwowych sZ 
średnich, seminaryów nauczycielskich i PreP 
rand oraz szkół wyższych. ,

Odnośnie do wdowców i wdów rozpozząu 
aie brzmi :

W dowcy bezdzietni i wdowy bezdzietne P 
winni być traktowani przy wymiarze d )dat 
na równi z nieżonatymi lub niezamężnemi- 

W dowcem  i wdowom z jednem d z ie fik ie ’ 
którzy dodatek za miesiąc maj i czerwiec ^  .0. 
otrzymali w wymiarze oznaczonym dla 
natych i niezamężnych, należy wyptacic 
datkowo różnicę.

Rozporządzenie niniejsze obowiązuje od 1 10 
ja 1920 r.

Strsjk rofoainików v Biłkowie
W  Rypnem, Biłkowie t Słobodzie ru n g u rs^  

wybuchł strejk górników, ponieważ pracois*  
nie chcieli się zgodzić na żądania r o b o tn ik ^  

Obecnie pracodawcy w Borysławiu posznk .
ją tu robotników, aby do t a m t y c h  m > e j r e o w o s

p o jech a li dc u ru ch om ien ia  k opa lń . Ostrzega ? 
p rzeio  rob o tn ik ów  ca łego zagłęDia b o rysłaW sm ^ 
go, ab y  p racy  na w yjazd  d o  ty ch  m ie jsco ’ 
a ie  p rzy jm ow ali.

0 konsuiA e ?syrekci i klejowej-
*Pisaliśmy już, że każdy wydział dyrekeyi _ 

lejowej ma swój odrębny konsum, a każdy 
tych konsumów otrzymuje towary przew  ̂ \v 
od Centrali tych konsumów. Pewną część ® 
podjęŁych z kolei towarów, przeznacza * ? e. 
opłatą zarówno Związkowi ©kręgowemu ko°P^ 
ratyw kolejowych — o ile chodzi o towarX 
większej ilości — jak i Centrali k o n s u m ó w  - 
rekcyjnych, o ile chodzi o towar w małej i*®. Q, 

J«£st to zupełnie słuszne zarządzenie, 51 
wiem lepiej jest towary codziennego zapetrz2 ^ 
wania odstępywać za tanią cenę kolejarzoB^. 
niżeli sprzedać je obcym na licjtacyi, skąd^.^ 
lej paszłyby na pasek. Otóż poza w a d h * o ^ £
że Centrala konsumów dyrekcyjnych me za. ^  
przeznacza na sprzedaż dla roszyslkicll czł°n . 
te zazwyczaj bardzo tanio nabyte artykuły  ̂
cieau sprzedaje je  tylko swoim .najbliżs2̂ ^  
— to dochodzą nas skargi, że i ceny »Pr2e 
nie zawsze kalkulowane są o d p o w ie d n ie  ^

1 tak np. papier listowy, który C*ntrma ^  
była po 8 marek za kasetkę, sprzedaw ^  p-U 
24 nrareK, a za*em z zjskiem 200 prOO- t̂r 
sposób jest możliwe, fe  od udziałów po
ron Centrala wykazuje ponad 200 koron 
denay Pomijamy już tę okoliczność, że c ctx  
kooperatyw jest w pierwszym rzędzie 1
nie członkom tanich towarów a nie g °sP0je 
na wielką dywidendę, bo kooperatywy 
stowarzyszeniami oszczędneści i nie są P°vV. c$0' 
do zmuszania członkow do nie- dobrow olni jpir 
ty oszczędności, — to z drugiej strony p1. 
lowanie takimi nadmiernymi zyskami Je ^ 4 '  
dzo wątpliwej wartości ktuttroljio-rachn°

Zwracamy na to szczególną uwagę \ae, f -  
bo szemrania członkow są już zbyt k0jć 
jak również dochodzą nas skargi na Ja‘ jłóv 
cenę sprzedawanych przez Centralę ®ate|J 
bławratnycn, — ale tej sprawy nararic 0 
ruszamy 1

'  (i

komed’ »  w 9 »►*» fc -  M A Y .
m a ł z e ń s k i o  K o b i e t a  w  s a m a r a

J e d e n  z  n e j z n a k o m i l s z y c n  t r a m a t ó w  f i lm o w y c h ,  z e
prześliczna nowość 
w 5-clu aktach p. t. l  y  a  m a r ą .
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Wyświetla od. niedzieli 6. o. m.
vNO 1  SF ł iF tSielfci nastrojowy dramat francusni w 2 seryacn p. t.

S B H Y A  I .  ! f  <> A R - T

t  « T F Ł A O E I V C Y
tSi o silnie dramatycznych, wstrząsa,ącyeh scenach z epizodami czasów r^wolucyi francuskiej — Misterna 

insceuizicya Josżonila £ra snystów, eogata wysuwa.

Boehlke, Żunocynska Przemyski; Dr. KroplfiśRj; 
Lorenz, Munnich, Cehakówna, Mrowińska, Kar
piński, Janicld & huj.

- Kronika przemyska.
TEATRU: “ C a r e w i c z " .  — “ S u ł ł t o w -  

u, — ' Frearcun" — Pożegnanie pp. Ba* i
" ‘nsiUcti
^  Najwybitniejsze eałv lwowskiego teatru miej i 

zjeżdżają tu od czasu do czasu, iby  w 
*. *e z “ Freorsum" i z amatorami w staw ić  

r ,2n°rilU ftototrliczy10 dobrze <iODrą rzecz ice

ty * -*dawno dano tu “ Carewicza" Zayo'sklej, 
tj ^  tytułowej M,h u łowicz — a nadto Zuko-ł 
fi “* Celina), Przemyski, Boeifce, -eszczyc, 

ulubieniec puliiicznoś^d tutejszej. W ii 
b«j ‘-Ua przepemiona. Zachwyt niepodzielny, 
tjjP J2 dekoracyt wyglądały uoożuchna ia«o ramy 

kiej stylowej gry całego zespołu.
{(, ^nakolTniymi były również wieczory (31. ma- 
et5, .■ L- erwca WS) z “ Sułkowstórb Drugi; przed- 

było zakazem 150-tem przedstawieniem 
iô . ^eurn". Ze sposobności tej skorzystał me- 

- krytyk tr t.alny, dusza “ Fnadreum" r 
ftęi ^  Lorenz, którv wygłosił orzy potin{esio
. 1 kurt— -r- • ■ ' •------ -  —*—  -‘hi ynie piękne przemówienie o sztuce, o
Potę* artystycznej “ Fredteum", orzyczem uczcił 

talent sceitfczny pp Henryka t Leon ty ny 
ęt^nskicl-., przenoszących się ze Lwowa na 

ptfo Poznan«a. 
lĄyj, P. Barwińscy dojeżdżając Często ao Prze-i 

> odtwarzali naczelne role w wyborowych 
C z y ich  literatury scenicznej. Występy ich przy- 
het, ‘Y się też niemało do podniesienia po/timu 
bUbrtyc2aego ' wyfdelikacenia smaku este ty cz n o  
tyyjOżności przemysadtj, która z żalem prawdzK 

ttfow»działa się, że gensstna ta para artys-

RADA MIEJSKA po one^dsjszein posiedze
niu które z powodu Lraku kwalif ikowane-go kom \ 
pleiu nie mogło uchwa^ć wniosków w sprawach 
większych, odoyła posiedzenie we wtorek 1. czert 
wc. Dfi\ przy udziale dostatecznej ilości radnych.

Na posiedzeniu fem uchwalono grosz wodny 
w zasadm czej wysokość. 20 proc. z tern, że szcze-t 
goiy te; ustawy ramowej zostaną wykalkulowane 
po zatwierdzeńjU uchwały ppzez czynniki powo
łane.

Inną ważną sprawą tc podatek od przyrostu 
wartości nieruchomości, który został rówuifjż u- 
chwalony na tem posiedzeniu W  kwestyi tej star
ły się dwa poglądy, jeden zmierzał ku temu, aby 
podatek ten ściąjano od nowonabyweów, wzglęw 
dM» z okazyi zmiany właściwe ta już oa ’r FtlB, 
drugi zaś zadowalniał się tem że podatek tćń w&j t 
dzic w  życfó z dniem uchwaWnip go. I to drugie 
zapatrywanie zyskało większość.

Z ramimia klubu radnych socyalistycznycn 
przemawiali na tem pOsiedzMu tow. Dr. D o -  
ro,S|z i S i e g m a u ,

BANK KRAJOWY SPRZYJA MIASTOM. Ctaj- 
na miasta Przemyśla uzyskała na pożyczkę 1 i 
pół rrj.lona kor., już dawno uchwaond — gwa^ 
rancyę rządu w  Którą wyposiżora zwróciba się 
do Banku Krajowego o  reatzacyę tej pożyczki.

Bank ednak rozpoczął taktykę odwlekania, 
zastanawiając się, czy dla kwoiy półtora mi Ib na1 ^  ‘ ^ctralnycn opuszcza Maupolskę, a lemsa

^ tW Br̂ Wa kontakt z Przetnyśłem. Wystarcza x> j koron wystarczy gw^raneya rządb polskiego Do
to' «by na afiszu oojawSłr się nazwtsko Bar-,; p,ero po długich żabio gach i uży,T_ wpływów u-
to   4 ̂  ~ T\rtrrłll PrtKn+nlO-TłrfO KnATnwll „  ..nAonln nn Jwknn'«)yWClcl to sala t«at-alna Domu Robotniczego

truala t ę  po hłkaągi, jak na Zgromadzeniu!

si w a’v’Vlńskich, ■yrruszor.ych "Icbono objawami 
S obsypano kwiatamL 

Vijj, coda wielka, żc dzięki niezbadanym wyro- 
p^rownictwa Teatru Miejs-CiCgo we Lwo- 
b;n aiakomjty d wugłos aktorski na długi 

zamfknie także dła publi: moś-i' 
‘hz lei przemyska o  której względy z co / 

'Yię^szyn. wys łkiftih i sufcccsem latiegają:

bocznych — pożyczka weszła na dóbrą drogę...
Cóż sąuiziić o  obcych, skoro p o l s k i  b a n k ,  

kiedy chodzi o p o l s k i e  m i a s t o  — ma poważ-t 
ne wątp-iwości, czy g w a r a n o y e  p o l s k i e g o  
r j cądu warta 1 i pól fti|0£oh'a koron?

Szczegół ten należy sohb zapamiętać, choć
by diłstego tylko, że w Przemyśju następu' wkrótce 
otwarcia fici banka krajowego (przy ul. 
Liewicza I 6.j. „ i

Uehu?a?y ppoieturyatu ausłryacyego.
WIEDEŃ. 4 czerwca, (^at.) Rado.  Rada ro- 

bctnicza przysłała wczoraj proletariatowi 'osyj- 
skiemu swojo braterskie pozdrowienie : żąda ona* 
wslrzyBaania wvsji łf,k materyatów wojennych 
do Po? ki i Węgier, zwraca uway- w szy stk a  
partyi proletaiyatu Francyi, Anglii, W łoch  i 
Stanów Zjednoczonych na mebespiaczcnst a 
transportu materyału wojehBCgo, przcznaczonc- 
ge do wojny z Rosyą Lolszev.icką, żąda na
stępnie jak najszybszego przywrócenia norms 
nych stosunków gospodarczych w Rosyi, prote
stuje przeciwko węgierskiej k^ntrrewolucyi Iżą- 

a przepro wadzenia bojkotu Hortky’ego, osti cho
dzenia Węgier ed jego band i enetgicznej akcyi 
ze strony rządu ausiryackiego celeru ochrony 
ofiar korduewolucyi węgierskiej.

F.ada robotnicza proiestuje dalej przeciwko 
konirrewclucyi w Austryi i i świadcza, ze, jeżeli 
Węgrzech i w Austryi nie zostanie przeprowa
dzone foabrojenie, wówczas klasa robo uczą w 
Austryi będ-ie zmuszona zorganizować s j< 
cJdzaly.

Rada robotnicza żąda wreszcie w celu zabez
pieczenia przed kcntrrewolucyą zdemokratyzo
wania zarządu i skomunizowania policyi oraŁ 
wzywa mężów zaufania proletaryatu do poda
nia się do dymisyi, na wypadek gdyby zgr ma- 
dzeaie Karodowe nie załatwiło projiditu ustawy 
o daninie wojennej jes/.cze przed feryami letnie- 
ini w myśl życzeń stronnictwa socyalistycznego.

^ sP32amł w gminie Kieparós?
ll̂ clsjgj^ańcy tamt. gminy dowiedzieli się, że 
^hip , Pnydział skóry w ilości 122 kg. po

^li* i? ,a*^' 12 1 Kfi-. zaś materyi, płotaa i
v ‘kło l J 06 * k- z« 1 m- 1 t0. bvć as- ki./ir »i ludności.

«ty t » tegoż zastępca p® o u e b r « M i u  asy
» fozsprzedaae dia biednej
h ‘  tegoż zastępca p® odebu-----
K ^ 2i&V Ur° Stwj po cicnu aneli sprzedać cały

U. ‘ "snctuu macherowi p. K. U. asv*ten« 
y dowiedziiw • 

F: te.m> wysłał, delegatów z zaŻŁlenkm do
fis *1~lłaa starostwa, który FrzJJ^ de!ega- 

i jPć f °  nprzejmie i Frzy°bierał Bprawę za- 
G ^ ^ rzychylnie i z&raz nrzeaazał referentewi 
t>o i!,kiema do wd- ożenią dochoazeń.

2|ś jednak sprawa ta »i« została za-
to e^cv" s^arz« jednak dowiedziawszy się, i  
ja.^dn,," v tej sprawi® byfa w starostwie. 
l °  te* P°cztowy, który większą iiośi skón 

eV 3 Battryi lepszej sorty już sprzedał na 
to'*Yta R°rozumleniem się z p Maciejem Cho- 

“ aczemik polecił PelicyaBi®wi, żeby
. ? ei l  0 godzinie 6 wieczór, żs w tej

e,2k-J° Zin‘e ^ “ terTa i-'■aa • przenosi się materya i skóra
hw -kk,,‘‘ t® urzędnika poczty Karpica Ustja- 
kn , do urzędu gm. i tam się bęazie

'U • ^Muralółe za najlichszy towar po- 
saarskie ceny, gdyż doborowy iuż

sprzedrli i tak za skórę za 1 kg. pobierano 
187 do 315 rnk. co stwierdzono fakt mi.

Lądność gminy Kieparowa zapytuje p. kie
rowa ika starostwa co zamyśla zrobić z ty rai 
panami? J.żeli władze nie zrobią z tym po
rządku z sianie zwo'ano publiczne zgiomadze- 
nie, aby tę gospouaikę omówić i poszukać spra
wiedliwości, » ,  'im w*

Honferen^ya Ftolejowa
NAUEN, 4 czerwca (P?t-). Radio. Na zapro

szenie nieuiit-c licn z a r z ą d ó w  ki.lejowych odbyła 
s.ę w Pasaw.e konferencja przedstawicieli zarzą
dów kolejowych angielskich, holenderskich, b. l-
gijskich, włoskich, szwedzkich, czechosłowackich 
polskich i fraocunkich

Przeansiot m obrad była sprawca uregulowa
nia międzynarodowej taryły ruchu osobowego 

— -  ,

P in k k d ja  przystopuje do Ligi narodów
WARSZAWA. 5 czerwca. (Put.) „Gazeta Po

ranna* donosi :  Sejm finlandzki 120 głosami
przaciw 38 upoważnił rząd po starania się o 
przyjęci® Finlanjyi do Ligi narodów.

— —

Wiec policjrantów v/ Wa-szawia
W  zv iązku z -wzrastającą wxiąż drożyzną 

ari37kułów pierwszej co rzeby — odbył się na 
Woi j  —  w zabuaow’aniach pofortowych wiec 
^ohcyantów.

Na wiec przybyli delegaci ze wszystkich ko-
misaryatów V\ arszawy.

Uchwalono szereg nosiulalów aprowizacyj- 
nych i podw'yższenie pensyi według norm na
stępujących :

Pensja posterunkowego minimum 8000 mk.,
p rzod ow n ik a  8.500 m k., at. p rzod ow n ik a  8. 50 
mk., mł. podkomisarza 9.500 mk. i komisarza
10.000 rak.

Uchwalono także domagać się deputatu c 
normach ustanowionych dla wojskowych.

W  celu przedłożenia uchwał tych głównei 
komeuaz.e policyi wyrbrano komitet wykonaw
czy.
- Wniosek poparcia żąuań utrejkiem został do

rzucony.

Ąóżne.
KRADZIEŻE KONI. Nie byle ja U  plagą r>a 

prowincji są liczne kradzieże koni i bydła. W 
ostc tnich dniach skradziono: z pastu isaa  ̂ Pi- 
kułowicach, koło Lwowa, Janowi Taraszczukowi 
1 konia, wart. 1S.000 K, Michałowi Bolibrzu- 
chowi 1 kcm.a, wart. S.UOO K, M. Dębickiemu 
1 klacz, wart. 16.000 K, Jędrzejów: Łabi 1 Łlacz, 
w,rt. 16.000 K, Złodzieje zbiegli w kierunku Mi- 
kła zowa.

Janowi Kasznemu w Poborcach, powiatu ru- 
deck.ego, skradziono nocą ze stajni dwa konie, 
vart. 7 ).00O K. W  drodze klacz złodziejom zbie
g a  i tylko konia zdołali uprowadzić.

W  Olyiiiowicach, pow. Chodorowskiego skra* 
d/iono a pastwiska 2 konie, z wozem wartości
85.000 L ..

 --
MŁODZIAN PASKARZEM i ZŁODZIEJEM. 

Aleksander Silberstem, liczący lat 16, w czoraj 
wieczorem skradf 27 kg. mąki piekarzowi Aro
nowi Iia h n ow i przy ul. Wesołej 1. 1. Mąkę  ̂tę, 
wartości 40u Mp sprzedał za 900 Mp A n to i. nic 
Kredowej właścicielce restauracy1 przy ul. Sło
necznej 1. 21. „sp ry tn e g o 11 m łodzian a  areszto
w ano, i zdołano od niigo odebrać 525 Mp‘, bo 
resztę zdołał już roztrwonić.

)



„DZIENNIK LUDOWY*- N r. 13&

codziennie o g. 7 30. Wspaniały program nowośc i ! Stella, zespół baletowy. Edward Reden w swoim repertuarze 
Alland and Rewes, Cowboye na rowerach. N arzeczona na próbę, farsa. Paulus, szczyt ekwilibrystykf H oschettyW 
W niedziele i święta 2 przedstawienia o gadr, 4-ej i 7 39. —  Bilety wcześniej di nabycia w składne paplaru S. fiabryeia. ał. legi&nW i-

K a łjsb arg& w t? no  m ogą  rozstać  
s ię  z  z c 3 » lk ? .

W  armii polskiej — jfck pisma donoszą — 
stułą awaj synowie byłego arcyksięcia Karola 
Stefana z. Żywca, a to pułkownik Karol Olbracht 
Habsburg, mianowany niedawno dowódcą bry
gady artyleryi, oraz jego brat młodszy, Makły- 
mdian Habsburg, w randze podporucznika uła
nów.

W  waj3ku ukraińskiem natomiast — jak 
wiadomo — znajd-ije się w randze pułkownika 
inny syn Karola Stefana, Wilhelm, używający 
pseudon mu Wasyl Wyszywany, o którym krą
żyły pogłoski, że zaręczył się z córką byłego 
hetmani Ssoropadzkiego. Wiadomości jej W a
syl Wyszywany w ‘ostatnich dniach kategory
cznie Y? pi mach ruskich zaprzeczył.

D E B T 7 ST H -L C K H 8 Z

D r. G & iińs& j
P r, t f is ip ir f w ł i t f tu tu n a , H J s « i  S i.

Ifagniotki
f l l t t Ę O E fcauraukawe i netanow e wy. 

kean je  p o  a e jtu n z y ch  eersacn

I ta k *  S l a s w i u a

C H B R O B T w eneryczne, skórne, zastarzałe —

J f W I C O B : ,  weJ-iosta. W a ł o w a .  1, i i .
W strzykiw anie preparatu N eo  S a iy jrsanu  ty lko p ized - 
połud*i&jn, 872—;29

««SHa»ESBE'S Ł  £

o g ł o s z e n i a .
ZA K Ł A D  D E N T Y S T Y C Z N Y

W i o  M e ; ) : f e r  
«F6 z e f  J B a p p a p o r t

ul. Kopernika 3 .

F s ł o i n a  i F e t s l s & a przy.m uie r a n r  
na czas słabości 

asa , U y s k r c d y ą  i p o leca  się jr->ko zdolna  i prak
tyczna akuszerka, ulica G ród eck a ’ 26, 1. piętro, ganek 
na lew o.

B y ły  e le w  k lin ik i w lndaH ukl?)
D r .  M I C H A Ł  S A L P ^ f R  

ordynuje w ch orob a ch  skórnych  i w enerycznych  
ord. o d  8 —9 i o d  12—6 L w ó w , S y k stu sk a  17.

D sz src a  riurwi ripn na|
ca łodz ien n e

zajęcie z p łacą p u esięczn ąlposzu ku je  posady. Z e 1 osze -ML- ' T,    l" T - - 1.400 Mk. i tyleż prawie b o cz 
nych d o ch o d ó w  zostan ie 
natychmiast przyjęty. P o 
m ieszkania i św iatło darm o. 
Z g łoszen ia  osob iste  w sk ła
dzie m a sz . n Feuersteina, 
G ródeck a  59.

n,'a w Adm . ^ed .T ech n ik *.

I F A B R U h A  K A F L I  w G L IŃ S K I ' I !  

Z W IĄ Z K U  k E R A H IC Z M E G l) §
Stow . zarej. z o g i.  por we Lwowie.I

S R ozp oczę ła  produkeye znanych z d o b ro c i i trwa- 
|  łpści, p ieców  i kucheń kaflow ych, k tóre  Sz*n. sP T. O d b iorrom  poleca . W sze lk ie  przeróbki 
K i reperacye w ykon u je  się rych ło  i starannie. — f
0  K osztorysy  i porady za w od ow e  u dzie la  się naj- W 
5  chęti .ej i bezp łatn ie , z prow iricyi za  za łączen iem  *} 
B zn aczków  pocztow ych . W szelkie zlecenia  przyjm uje 2
1 Związek keramtezny. Lwfcw, ul. św Zefii b . | 

| . | « ! n ) i « m « > o 9SM fea»igin m m m m m m ^

'■™grcs;we cdelifci i zgrubiałe nssitSrhi u 
rady^tfahile Buz najmmejzegtł faciuinum unii iii licu

Cena flaszki z pędzelkiem M k ,  l O  -
Skład i w yrób:

n  i  ra m  urn me assafi®e■ac-jcrtmin—#at.iBKaao*7 *j*iii a«.aa«as,*1*
W

Za&ład tkeatysfyiZBo-technicza? *
*

| ly g m im  Pekeimaoaa \
a  wykonają wszelkie roboty woatuł* 
aj najnowszych systemów

a L w lw ,  K a z im ie r z o w s k a  57, p a sa L

R A M
T31z łudnem pism m mająca v

cząLki b u c h a l t e r  y i zna. -
j-zeih?

,c
jj i«

A łb w y m . —  JDferty t y l k o  p i s e m n e  P!
od

P rzy jm y f^  s z y c ie
tak n ow e jn k oież  przeróbki 
p o  bardzo niskich cenach  — 
u). Sw. Jói.sfa  2. I. p. (ganek 
na praw o).

p o s a d ę  w interesie p1'
1 k o  p i s e m n e  . ,

KANTOBZYSTKA* do administiacyi „Dziet>nl ; 
'L u dow egoS L  100021" '1

O B W I E S Z C Z E N I E .  
Magistrat miasta Lublina poszukulc

U rzęd n ik a  k a n ce la ry js i^ g ^
■względnie m 3szynisty(stki), k tóry  byłłD 
jednocześnie biegłym stenografisfąfstką);

Podania wraz z curricu lum  vitae, odp isaÎ ' 
św iadectw  s łu żb ow ych , refereneyam i, jakoteż w*

I

M y  arokarskie i niasę oo waty w
oraz v jolki wybór papieru — oełeca

„ C 3 -X*& .:Tx 'fcK »-,‘ , L w ó w ,  u l K o łłą tw j*  1. 2 .

n .aganem i warunkami u posażen ia  . nadsyłać 
M agistratu d o  dnia 1. lipca b. r. —  P odania  hi 
u w zględn ione p oz osta n ą  bez odpow iedzi.

Lublin, ania 1. czerw ca 1920.
M A G IS T R A T  m. LU B LIN A

f

®l 5 BB9I1HL SEnsBiSlflFIB® B SBBS

B I  K S U Z IB -E B a O B ®  ,B S  .« l . t f . Ł
c e n a  .s  n i i ł .

T  * £  JES CT
W stęp. — W zrost drożyzny, sprawa 
rolna, śro-iki zaradcze. — bezw ład 
produkcyi przem ysłow ej, k lęska  miast, 
paskarstwo, korupeya i łapow nictw o, t 
— U sunięcie pośrednictw a. —■ K onsty- j 
tucya, rząd i w ładze — Z ak oń czeń  ’e. f

z nap isem : „ J u l i a n u s *
(Caius Flaviusj cesarz rzym 
ski zw aay A ’ osta;,ą tj. o d - 
-tęp cą  z r, d ó l— 36 1 d o  na
bycia okazyjn ie . -  W iado
m ość  w aemia „D z ien n ik i
Luaftwego'.

t t ź k #
dre rniane z m aterace ni ok a - 
z y jt ie  d o  nabycia. W iade- 
n o ś ć  w Admin. „D zienn  k i  
L u d ow ego4, Sykstuska 21/11.

P t i n m y © y i l  iw ew sk* pa- 
« I » a  wtsS*iC«S row afarbiar- 
nia i pralnia ch em icrńa  Ma
ryi Zóurtczyk i Jasa  G aw 
roń sk iego w e L w ow ie . K ió la  
Leszczyi. k iego 9. przyjm uje 

' '  zelk.^, garderobę d o  la rbo- 
I wania i ch e m icz n e jo  czysz  
j czetua w term inie 14-dn io- 
1 wym. j i - 9

Baczność Panowie Fryzyerzy!
0 ^ 1Brzytwy. neź%zkl „etc. „ 

t.kładnia, s z y o k o  i \ 0
L E O N  A l i D  W A > ' \ t
Lwów, ulica Krakow ska lic*® .

a n n m a a  z r a m
W Y K O N U JE  W S Z E L K IE  D RU K I P O  U M l -1 
wAnTCM CENACH I W NAJKRÓTSZYM <

drukarnia
Dziennika  polskie^0,

UL. CICiJA 1  KJ
,  . -  G A Z E T Y  -  p t? .  i-

G O S P O D A R S K IE  —  DRUKI H A N D LÓ W ®  1

SPECYALNOŚĆ: DłłUKI TRÓJEAB

WE LWOWIE
PP ZY J ł4U JE : D ZIE Ł A

TEATR STYLOWY

Só
Lwów, ul Akademicka 8.

w y ó w i e t l a
A  4. da 7. ram ji.

dramat droors&i 
r o 5 czĘ Ś C !a ch  pt. m m i

Iak!!e t  zamiany Marek na Korony
w ©  l ó  w o w i e ,  u l  S y  j B c a t u S 1 * '^

ZasL nacz. red. i redaktor odpowiedzialny: JAN SZCZYREK. D rukiem  A . tjoldm ana w e  L w o w ie , Sywstus^S


